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K r ó l e s t w o  P o i . s k i"s .

(z K ury era W arszaw skiego.)

Prezesem kommissyi województwa podlaskie
g o ,  mianowany został J W .  Joachim 'S tarnalski 
dirtychezasowy kommisarz delegowany do obwo
du Ostrołęckiego , a na jego miejsce kommisa- 
rzern tegoż obwodu W . Józef K ram er , asśes. głó* 
w ney  izoy obrachunkowej.

N. Pan raczył nayłaskawiey nadać indygenat 
szlachectwa Królestw.a Polskiego J. Xiędżu Karo- 
Jowi Diehl, superinlcndentowi jeneralnemu w y
znania rełor/nowanegOj członkowi kommnsyi r z ą 
d o w e j  religii. i cśw., członk. towarzystwa króiew-* 
sko warszawskiego przyjaciół nafik etc.

Na wcżorays.zęrn widow i;ku w sali Towarzy*. 
s tw a  Dobroczynności, znajdowało się osób 5|jfc 
mieyscS uaydroższe na g zł., w liczbie 220, wszyt 
Stkie były zaięte , naymniey znajdowało się wi- 
dzów na najtańszetn nrieyscn. Część ‘pierwsza te
go widowiska czyli mitzyczna zajęła Hsbowńików 
m uzyki, i przewyższyła wszelkie oczekiwania. Daw
no w naszey stolicy nie słyszano dzieci tak czysto 
i z zupełną p recyz ją  wykonywajacych muzykę. 
Dziewięcioletnia Hrabianka Platerćwna na for
tepianie, tylożletni Karol Frankowski na skrzy
pcach i 1 zielni Stanisław llrykczyński na forte
pianie zyskali nayzasłuzeńs/.e oklaski, i okazali 
Uadzwycząyńą zdathosc. Kierował tą  muzyką JP. 
W  u r f e l .  Cześć druga obtazowa, ułożona przez”pei- 
he gustu opiekunki towarzystwa, kogo? nie zdoła
ły za jąć ' wszystko miłym było w i d o k i e m ,  szcze
gólniej dłuższe trw ały  oklaski po-obrazie, wysta
wiającym rycerski grobowiec Stefana Potockiego. 
Śpiewy towarzyszące obrazom historycznym, nu
cone przyjemnym'głosem, dodały wiele powabu.

Na koncert Pani Szym anow skie/ w Kijowie 
podczas kontraktów, amatorowie "zbierali subs- 
k ry p c ją ,  płacąc za bilet n a jm n ie j  5 dukatów. 
T a  wirtuozka grała także z P. Lipińskim , k tóry  
na swry m  udzielnym koncercie miał, jak zwykle, 
Wielu słuchaczów i mnogie odbierał oklaski. Byli 
lak ie  w  Kijowie, brat tegoż P. Lipińskiego  base- 
tlistaj i skrzypak Szupańczyk, P. Lipiński na wio- 
»Rę ina przybyć do W arszaw /.

Galicya i L odomkrVA.
Lwów dnia  10 lutego.

(z Gazety W  arszawskiey.)
Dzisićysza gazeta tuteysza zawiera ńastępil- 

jący a r ty k u ł  z Czemowiec pod d. 5o stycznia: 
. , Nadszedł tu  rozkaż od rządu , aby z powodu 
przywróconego porządku w "pogranicznych Mul- 
tanach, uszłym poddanym multańskim, dotąd jesz
cze ciągle w Bukowinie bawiącym, osobliwie tym, 
którzy ani z powodu posiadania dóbr w państwach 
austryackicih, lub innych zagranicznych, ani dla 
stosunków dzierżawnych lub handlowych , ani też 
inńemi nieuniknionerni okolicznościami, do dalsze
go przebywania w ley  monarchii, zmuszonymi nie 
są, oświadczyć, że w ciągu ich  tygodni, albo do 
sw oje j  o jczyzny  powrócić mają, albo udać się do, 
jak ie j  niemieckh-y prow incji  monarchii austry . 
ackiey, gdzie używać mogą opieki, którey każdy 
cudzoziemiec, nienaruszająey praw krajowych, w 
państwie austryackiem doznaje.'-4

A u s t r y  a ;
W iedeń dnia  7 lutego.

(z Korrespondenta W arszawskiego.)
Cesarz Jmć, przekonany o użyteczności jnstya 

tu tu  głucho niemych, kazał powiększyć dotycłw 
czas w W iedniu istniejący podobny zakład, aby vf 
mm mogła się mieścić Większa liczba tych  nie* 
szczęśliwych. 4 )

W  królestwie Łombardzko-W eneckiem o»ło. 
szhno Uchwałę Cesarską, nakazujaca nowy zaciąg 
b,ooo ludzi s  tego królestwa za rok" 1822.

Sem hn dnia  24 stycznia.
(z Gazety R y zk . Zuschauer.)

Poczty z Seres i Saloniki nie przyszły jesz-' 
cre do Belgradu. Ale przyjechał tatar" we i 3stu 
dniach z Konstantynopola. Po przybyciu jego ro 
zeszła się wiadomość, że w ogóle dziewięciu baszów 
z rozkazu janczarów Stracono: w  liczbie których 
ma się znaydować nawet basza W iddynu. P 0 wie- 
kszey części byli oni przez Haleta - E f e n d e o 0 na 
urzędzie tym  umVeszczeni. Jeżeli się ta  wiadomość 
potwierdzi, tedy się spodziewać należy, że i AbduU 
lahn BaSzę podobnyż los spotka. L isty  z BitoglU

ar: , w bitwie miał poledz.
Tryest dnia  26 stycznia .

(z teyze gazety.)
Podług wiadomości z M issolonghi pod 3cim, 

a z Z an te  pod 8mym stycznia, grecy w M ore izay -  
nrają się urządzeniami cywilnemi i woyskowemi 
W  Albanii również panuje spokoyność. R zad ani 
gielski, po ustąpieniu z Suli do Ce/alonii, zbiegłym 
stihotom, między lclprymi znajduje sie około 200™ 
do boju zdolnych ludz,, pozWolił nakon ec udać sie 
do Morei, na pomoc spólwyznaweóm swoim D ni! 
1 1 2go w ypłynęh oni do Morei. Greckie okoh 
cznosci we wszystkich listach wyobrażane sa w  
stanie bardzo pomyślnym. * :

W  Ł O C H  Y.
Ankona dnia  20 stycznia.

W  V ,GazetJ  ryzk iey  Z ischauer.)
niektórych państwach chrześciańskich 

grecy wydają się, jakby  pod interdyktem  zostawali 
gdy przybyłym z M orei, arcybiskupowi i pryma! 
sowi patraskiemu Germano, nie pozwolono dal- 
szey podroży do R zy m u , w  rzeqzach kościelnych 
odbywać. Zawczora udzielono im w tey rzeczy 
rozkaz z Rzymu nadeszły. Podług „aszey wiado. 
mo.ysi, Stolica s. w żadnych politycznych związ
kach me jest z rządem muzułmańskim: gdyż ten 
dotąd w Rzymie urodzonym pieprzyjacielem" chrze- 
scianstwa jest nazywany.— Hrabia M etaxa , który 
na wiadome swe oświadczenie do Monarchów, ża- 
dney nie otrzymał odpowiedzi, gotuje się do wv» 
jazdu z powrotem do Morei. J

W  Y S V Y J O N S K I B .
Lorfu  dnia  2 stycznia.

(z Gazety R yzk . Zusćh. )
W  nocy z icgo grudnia, dway tu rcy  z K a i  

poh di Romania, z zonami swemi dostali sie w  r e -  
cc greków; od tych dowiedzieli się oblegający, że 
główne stanowiska tey twierdzy nie sa strzeżone 
W n e t  grecy wzięh się dó drabin, i bez ż a d n e r  
przeszkody spusoili się na bardzo niocny szaniec f i



lam bin i,  panująoy nad rozległemi i pysznemi m a 
r a m i  N apoli.  A gdy bram ę otw orzyli,  w ne t  się 
całe woysko rzu c i ło :  b i tw a zaczęła się n a p rz o d u  
ba teryy ,  k tóre  się bronić chciały, ale się w końcu 
poddały . Wszyscy} broń  noszący, w pień w ycię
ci zostali. Z w ycięzcy  przepuścili kobietom, dzie
ciom* i s ta rcom . Basza, bejow ie i agowie w jcń- 
Stw o się dostali.

Stolica rządu, do tego, wielkiego znaczenia, 
m ieysca bezpośrednio przeniesiona zostanie. Z nak  
K rz y ża  ś. powievsa na rnuracli tw ierdzy .

N  I E M C 1 .
(z Kur. W arsz .)  W  Berlinie wciąż  m roźy 

t r w a ły  przez 6 tygodni, wiele dni było; w  k tó 
ry c h  m róz dochodził, do ad stopni; trudno  opisać, 
i le  cierpieli biedni ludzie, n iem ający  się czym  o- 
grzać, zwłaszcza w mieście, w k tó rem  Opał jest 
drogi. K ró l z własntey szkatuły wspierał nies/.ozę- 
śliwyćh, a dobroczynne to w arzy s tw a  opa tryw ały  
szukających wsparcia. W  wielu m ie jscach  w Nu-tu
cze ch znaydowano dziatki, k tó ry m  zbyteczne zim- 
rTa życie odjęły.

. Goniec Barona Rotschild , k tó ry  przywiózł: md- 
vf'ę królew ską, odpraw ił podróż z P a ry ża  do P rąnk-  
f o i  tu, w  przeciągu 56 godzin.

P  R U ś  ś  V.
B er lin  dnia  i5 lutego.

(z G azety  TParszawtkie j.)
Z  rozkazu  Króla Jtnci, jeszcze w  końcu ze

szłego miesiąca oświadczono śp faw u;ącem u in teresa 
hiszpańskie przy dw orze tu te js z y m  , iż publiczne 
urzędow anie  jego Ustało, i że m in is te ryum  sp raw  
zagranicznych żadnego już pisma od niego m e przyy- 
njire. G dy  zaś nadeszła wiadomość, iż sp raw pjący  
iń teresa  pruskie opuścił I l iszpan iją ;  posłano na- 
ty eh m ias t  pasporta tu teyszey  legacyi hiszpań- 
skiey , k tó ra  też d.'jz b. m. Wyjechała.

F r a n c y  A.
P a r y ż  dn ia  3 lutego.

(z ' Gazety' PFarszawskiey.) 
yV D zien n iku  R ozpraw  czy tam y następujący 

■ważny a r ty k u ł :  ,, Ludzie, k tó rzy  n a jw y ż s z ą  w ła
dzę w  H iszpanii ogarnęli, Oświadczają nieustannie 
M ocarstw om , pow stającym  na ich  przyw łaszcze
nie, iż k o n s ty tu c ją ,  k tó ra  te raź  jest zarodem nie
porządki! na półwyspie, uznały. Podobne tw ie r 
dzenie nie powinno bydź przy taczanym  w  zap y 
tan ia ,  k tó re  wiele rzeczyw istych  in teresów  obey- 
ińuje, i k tóre "tylko, podług wielkiego dobrego i 
złego, mogącego ztąd  w yp ływ ać dla całego, ludz
kiego pokolenia , cenić n ilezy": lecz, błahość tak ie 
go tw ierdzenia  daje się ła tw o dowieść bezstronney 
publiczności.

„ G dy  Napoleon  w prow adził liczne woysko 
do H iszpanii,  a rodzinę królew ską uwięził, p o w 
sta ł  .cały naród. Ludzie, którzy- tem  poruszeniem 
kierowali,  zbierali się pod różneipi nazwiskami, 
n ap rzód  w  M a d ry c ie , a potem  w  Sewilli , i w ła 
dze swoję naówczas ograniczali, na obmyśleniu 
środków, potrzebnych dla obrony oyczyzny.

„ S ta n y ,  przymuszone w ypadkam i uciekać do 
K a d y x u ,  dozflały i s to tn e j  odmiany w swoim sk ła
dzie, a w ted y  zgromadzenie to  bez żadnego w y ra 
źnego zlecenia, ułożyło i ogłosiło konstytuoyą, k tó 
r a  oznaczała sposób politycznego ich  bytu , i in 
ny ch  podobnych późnie jszych  zgromadzeń. 
W sz y s tk o  to działo się, jak każdąmu w iadomo, bez 
zezwolenia Króla, k tó ry  w ted y  zostaw ał w w ię
zieniu w  V a lenęay .  Było tó  rzeczywiście bar- 
dziey urządzen iem  zgromadzeń i władz, w  ciągu 
niebytności M o n arch y ,  jak zasaduiczem p raw em , 
rozciągłego jeszcze wówczas kraju.

„ T a k  s ta ły  rzeczy, gdy Napoleon  rozpoczął 
w oynę  z Rossyą. P ierw szym  skutk iem  tey napa- 
śfci było, iż w szystkie siły oporu zr brano p rzec iw 
ko wspólnemu n ieprzyjacielow i, nie wchodząc 
w ro d z a y  władz politycznych, różniących się m ię
dzy" sobą. W  ty m  duchu, zgromadzone w K a d y-  
mie s tany  i reg en c ja ,  posłały m in is tra  do pew n e

go M ocarstw a, i uczyniły  p ro p o z y c ją  przy.m i«r*a>
co przyjęto, i uznano razem  ów czasowy beszpo mo
dni byt władzy, z k tó rą  się układano'..

„ T a k ie  uznanie w ypływ ało  z sam ego s tan u  
rzeczy, nie dając”żadney prawości k o n s ty tu c j i  h i s z 
pańskiej", a tem bardziej- nie zaręczając: je j  lub u p r a 
w nia jąc .  Gdyby inWzey było, imisiannby n ic  w ch o 
dzić wcale w żadne układy, i naw et ń iec i ta row ać 
pomocy do wspólnego dobra ,  ani jey p rz y y -  
mować.

„ P o  oswobodzeniu Hiszpanii, p rzez  w łasne 
jey natężenia i "zwycieztwa. woysk .'»pr:zy m ie rz o 
nych, zapytanie prawości i iizytiecłnTfei n ap isa 
nej- w K a d y x ie  k o n s ty tu c j i ,  przełóiou<> t e r m ,  Ł to  
haypierw iey  lulał prawo ro zs trzy g rd en ii  tego, t o  
jest, Królowi, który przed w spom m cnem i w y p a d 
kam i i nowościami był jedynym p raw o d aw cą  w  
Hiszpanii. N iezmienna ta  zasada priuśfa p o l i ty c z 
nego w Hiszpanii, odniosła n aw e t  zw yciijz tw o w >o- 
śród zm ian  Monarchii: gdyż w ładza była zaw sze 
sp ra w o w a n ą w ' imieniu Ferdynanda. P IT ,  i n ik t  
n ie 'm ia ł  ppawa nakazyw ać posłuszeństw a.

„ K r ó l  Jm ć Katolicki, za pow ró tćm  do k r ó 
lestwa swego, uznał, iż wartinki, p o i  lstóreyńi m u  
panow ać dozwalaho, w trą ca ły  k ra y  v.- n iew olą ,  z g u 
bną dla p ra w d z iw e j  wolności narodu , yi jedynie  
ty lko  pożyteczną kilku ludziom. K ró l  J m ć  < b ją t  
znow u s te r  rządu , w kształcie i podług praw  ideł, 
jakich się przodkowie jego  tfzym ali.

„ Od tey  chw ili nie istniała już konst.y trlcya 
a ia  nikogo. G dy K ró l  oświadczył się p rz e c iw k o  
ńiey, była w ięc samym ty lko  pro jek tem , k tó ry  n ie  
przyszedł do skutku, t a k  w oczach s'nmycbi f  jbisz- 
pttoów, jako leż bardziey jeszcze dla rz ąd ó w  zagra* 
nJRtr.ych.

' ,, W  6ciu naątęphyM1 latach, n ig d y  riurocl n ie  
okazał chęci* p rzyw rócen ia  w ładzy s tan ó w ; N a 
ród  nigdy*nie wchodził do spisków, ta,jemnb' k n o 
w anych , a zawsże pochodzących cd rńw oluo jeu ii-  
ś tów , i niczem nie dowiodł, iż na leża ł do ich z a 
sad i postępowania. Nareszcie w oysko, k tó rć  K ró l  
przeznaczy ł do bronienia honoru i ih te re ss u  k r a 
jowego w now ym  świecie, Wywiesilo ch o rąg iew  
buntu . Dowódcy jego domagali . się o b n 'c rH ev  i 
n iepraw'ney konsty tący i.  k tó ra  m ia ł i  bydź ź ió d -  
łefn ty lu  cierpień," i p rzerdew ierzenie  su  o e ż o ł 
n ierskie  starali się usprawiedliw ić obłud nić ź ‘ą a f -  
tek tacyą ,  iż chcieli bydź p ra w o d a w c a m i .^  K ró l ,  
jak wiadomo każdemu, musiał w  hf.ebcz pieczeń* 
s tw ie  życia przyjąć akt, k tó ry  słusznie, będąc w ol
n y m , odrzucił,

„ S k u tk iem  tego przymuszonego p rzy jęc ia  b y 
ło: nieszczęście zbun tow anych  zam orsk ich  p ro-
winc.yi; pow stanie w ty ch  p ro w in c ja c h .  k tó re  do 
tąd  w iernem i zostawały; poruszenia, ró z te rk i ,  a  
nakoniec w o jn a  domowa w  kraju; w y c ień czen ie  
s kar hu; zniszczenie w sze lk ie j  w ładzy, t e y  n a w e t  

k tó rą  rewolucyoniści dla korzyści swojey u tw o rzy ć*  
chcieli; nareszcie zaraza złych zasad i z ły ch  p r z y 
kładów, k t  ra do tego stopnia doszła, iz bezpie
czeństw u innych krajów zagroziła, i do lego przy* 
wiodła, że nie tylko jest wolno, ale n a w e t  p o w in ą  
ncścia, s ta ra ć  się w sz e lk ie m u ś ro d k a m i ,  o "wła.sn- 
obrone, dla dopięcia ta k  prawego celu.

„ W y p a d k i  te  skłoniły  M o cars tw a  lądow e 
E u ro p y  do kroków przeciw ko ciem iężcom  H is z 
panii. Tw ierdz ić ,  iż złe, k tó re  czyn ią ,  po,u inno 
bydź znoszonetń, dla tego, że w  bk ń iznościach, 
n iem ajacych naym nieyszrgo podobieństw a z re
m i, k tó re  je zrządziły, nie przew idziano  tego w sz y 
stkiego, coby je winnem i czynić mogło, jest to  żą
dać bezkarności z powodu, iż zawonąsu i c h  fcie 
zgadniono, i mniey szkodliwe miano zdanie o ich  
mewiadomości i przywłaszczeniu.

„ G łę b o k o  w  sercu ludzkie m m ieści  się u c z u 
cie sprawiedliwości i słuszności, k ip ie  sof.z ma ze
psucia p rzy tłum ić  nie mogą. Żołn ierze . opuszcza
jący chorągwie, pod k ló iem i w alczyć n.ają. ła n d ą -  
CT przysięgę swoję, i poświęcający nSJ  w ięssze n l-  
teressa  kraju, na próżno1 szukają u s p ra r  if dnvriehia. 
swego w zdaniach demagogicznych. Ni-ł n<? łonie  
buntu, i zapomnienia w szystkich  poyi juńośm , m o 
że povVstać sprawiedliwość i dobre pravio.. ]L)z'.ę- 
je są napełnione p rz tk o u y  w ającem i dowod im i  t*y
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wielkiey prawdy, a Hiszpania wystawia dziś stra* 
»zny i nauczający przykład.14

P aryż dnia  4 lutego.
(z Kor respondenta rJumbui skiegoi)

W  czora Xiążę M uthj&i M ontm orency  i Hra» 
bia V  ill tle  pracowali z Rf&jyni Jegomością.

Utrzymują, że Xiążę Polignac  mianowany 
jest naszym posłem do Londynu.

Był) poseł hiszpafuki znajdował się wczora na 
obied/.ie u Aiącia Orleańskiego, a wieczór przepędzał 
u Klęcia Talleyranda. Jutro wyjedzie do Londynu.

llossyyski Jenerał Hrabia J,anger on i Jene
r a ł  Quesada. byli w czora u Króla.

Zapewniają, że ministeryum poda izbie pro
jekt do prawa, na macy którego parovistvva mają 
otrzym ać uposażenie 12.000 franków.

1*. Lubieński, sekretarz rossyyskiego posel
stw a, nozawo.cra przybył tu z W arszawy.

W  czora kontradmirał , Baron Rolours miał 
p ryw atne  wysłuchanie u Króla.

l \d p re fe k t  M irando  otrzymał uwólnierre.
Giagle emigrują z liiszpanir. • -
Adiutant Alunsteur , Margrabia Constans, 

wkrótce -wyjedzie do woyska.
Minister woyny pozwolił jenerałem porucz

nikom i marszałkom polnym wy brać sobie jednego 
adjutants Z oficerów głównego sztabu królewskiego.

Poza jutro P. 13. Constant i wydawca 4ch 
pism oppozycyynych, ostatecznie bulą  powolahi 
przed sąd królewski.

Przybył tu  Hrabia BĄisieiti, sprawujący in- 
teressa aiwtryackie w Madrycie.

P aryż dnia  5 lutego.
(z Korrespondenta Jlarnhurskiego)

W czora  wyszły powozy Xięria Angouleme.
W  szkole woyskowey W' L.a Tle c h e , temi 

dniami drobiło sic powstanie. Dzisia rano przy
był ztamtąd oficer do ministeryum wojskowego, 
który dr.isieysżfego wieczora z rozkazem J. K. M. 
na powrót wyjechał. Król rozkazał naysurowsze 
przedsięwziąć środki., dla zaradzenia podobnym 
nieporządkom.
■ * Król Jme powiedział wczora do P. Castelba- 

JQc, póikownika dragoaow gwardyi, którego kor- 
Pl,t'stanovvi ć/ęść  wuyska pireneyakiego:, jpSerK 
cern iwoyón będę z wami,, gdyż innym sposobom 
nie Umer-.11 Na co półkowmk: ,, My tez tak się
sprawnw rć będziemy, jakbyśmy się przed obliczem 
W . K. M znaydftwałi.11 “ • •

MdWa królewska wielkie wrażenie sprawiła 
W- BordedUX. Czytano ją na różnych s>gromadze
niach i po kawiarniach; za każdem przeczytaniem 
dawały się słyszeć okrzyki: Miech żyje Król! Miech 
żyja ‘Burbonowie. T
■ “ Hrabina Foresta , podguwertiantka Dzieci 

Fran cyi. dzisiejszego rana nniarła. Hrabia Cńzar. 
Choisśeul, który" w dniu zabicia Xiążęcia B erry, 
pełnił służbę adjuUnta przy J. K. W .,  w JSiizza 
umarł. Nie mógł nigdy uspokoić'się w boleści, ze 
nie potrafił nie dopuścić śmierci Kięcia.

P. R uvez  znow u mianowany" przez Króla pre
zesem izby deputowanych.

Oprócz Barona R a re n te , Hrabiego M ole  i 
Xiążęcia Talleyrand, byli za pokojem jeszcze Xią- 
ię  Choisseul i marszałek Jourdan.

H i s z p a n i i  a .
M adryt dnia  22 stycznia.

(z Gazety W arszawskiey.)
Ogłoszenie not, odebranych od posłów zagra

nicznych nie zrobiło na umyśle ludu takiego w ra
żenia, jakiego się rewolucj oniści spodziewali. Uż.y- 
to wszelkich środków, aby lud wzruszjm muzyką 
i patryotycznemi widowiskami. Krzykliwy o r
szak, towarzyszący jenerałowi R iego , gdy niósł 
Królowi do zamku pismo od stanów, składał się 
z ludzi, gotowych służyć każdemu, kto im zapłaci.

Spokoyność panuje wprawdzie w stolicy; 
nayzapamiętalsi nawet, co się zdawali bydź prze
jęci ogniem i płomieniem, są; teraz zupełnie po- 
trwożeni- Nadzieja, którą^ Anglia czyniła, lub u- 
czynić miała, całkowicie Znikła.

Minister spraw wewnętrznych wydał okolnik 
io  wszystkich prefektów, aby mu przesłali listę

mieszkańców, którzy przeszli do rojaiistów,
gmin, co z nimi trzymają.

Niedawno taki zgrełlc powstał w klubie Lan~ 
daburu, iż prefekt musiał użyć siły zbroyney dl* 
przywrócenia spokoyriości.

Od granic hiszpańskich dnia  22 stycznia.
(z terze gazety.)

Bojaliści opanowali porty Laqueitio, Hermes  
i inne, gdzie popierają podatek od płynących s ta t
ków. -

pLomagosa został przez rejencyą mianowa
ny jeneralrym  kapitanem Katalonii, a M alavilia , 
brygady erem woyska. wiary.

Jenerał Odutinel _wydał rozkaz dzienny do 
woyska wiary; przyczem zawiadamia toż wovsko
0 postanowieniach kengressu werońskiego. Hzatł 
rew olucyjny, z którym teraz walczymy, przez 
wszystkie r z ą d y  zo-tał uznany za nieprawy ; o- 
świadcz* ten  jenerał między imtemi, i zapowiada 
swoim żołnierzom, iż wkrótce wy hor walecznego
1 Moriarsze swemu wiernego woyska składać bę
dą. Roinagosa , dowódca twierdzy urgelskiey, u- 
widd.mnł swoje w o jsk o ,  iż w o jna  z Korłezami 
wkrótce wybuchnie, co powinno mu dodać od
wag u.

Dnia 18 b. m. rćzeszła się pogłoska w Puy~ 
cerda, iż Misas z 2,600 w ojska ruszył ku Olot, i 
że w okolicach tamecznych zaszła krwawa bitwa, 
w klórey kon>tytiicyoniści utracili 3oo ludzi i 
cofnąć się musieli. Rojaliści zrabowali miasto; 
gdyż mieszkańcy strzelali z domów*

M adryt dnia  26 stycznia.
(z Kor respondenta Harnburskiego.)

W  górach Asturyi i G alic j i  nowe wybuch- 
nęło powstanie.

Stosownie do okólnika ministeryum Spraw 
wew nętrznych , naczelnicy ) polityczni otrzymali 
rozkaz konfiskowania, wyroku papiezkiego, zaka
zującego rozmaitych dzieł hiszpańskich, broniących 
p taw a narodu.

Jenerał O’ B a ły  wyszedł naprzeciw fak ć pom
sto tn pod Lrihuega; ale cofnął się do Gvvadalaxa- 
ra, i po$i,'k.i otrzymał. Rząd jednak był nieukon- 
tentowany z jego postępowania, i przeznaczył na 
ji-go.mieysoe Hrahitgo Odonnel, Hrabiego ASisbul.

Dzisia słychać, iż Bessieres (który podług gazet 
u ltrystów - miał zamiar wyprowadzić królewską 
familią z M adry tu )  tnrał bydź od Hrabiego Odon- 
nela  i Velasco zupełnie pobitym i stracić 5oo 
ludzi W jeńcach, a wielu w zahitj'ch.

M adryt dnia  29 stycznia.
(2 te jż e  gazety).

Trwoga, k tórą wczora przez municynalnośó 
ogłoszony raport Jenerała O’ D ały  s p ra w ił . /u  
me juz uprzątmoną została wypadkami działań je^ 
nera .a O Donnela, który lakcyonistów z tey stro- 
ny Gwada.aXary na głow ę pobił, Odebiano tako i 
Wiadomość, z e w  tymże dniu, kiedy O' JJa’y  cofać 
się był przymuszony, jenerał Kmpecinado  bardzo 
znakomite korzyści-odniósł nad woy.ykirm wiary, 
Fóźniey^ przyszła nowa wiadomość od Hrab. Abis~ 
bal z Meca datowana d. 27, wczora znowu nade- 
Sz.ł& diu^a Nieprzyjaciel ustąpi! z Guadalaxo.rcit 
i r  o zszedł- się w różnych kierunkach; Hrabia zaś 
Abisbul pociągnął ku Alcala  , dla zasłonienia stoli
cy. Fordezmk M artin , który tę  wiadomość przy
w ió z ł , powiadał; że kawalerj-a konstytucyoni- 
stów cudów waleczności dokazywała , na klórey 
ozele jenerał attak przypuszczał. Jenerał Vela~ 
sco połączył się z Hrabią  Abisbal.

Batalion złożony z urzędników rządowych ii- 
ozy 7 0 0 'ludzi, którzy są naylepiey ubrani i uzbro
jeni. Studenci utworzyli takoż batalion i obrali 
swym dowódcą deputowanego Jacendo Infante.

Kommissya szczególna woyskowa i m arynar
ki, miała rozmaitych urzędników w ministeryum 
zawiesić, do ostatecznego królewskiego rozstrzy-, 
gnienia.

Fakcyoniśr.i pod Bessieresem po odniesioneyr 
klęsce, rozdzieli się na różne partye: jedna udała się 
w góry Albacacia, druga do M edina Celi, trzema 
do Liguenza, czwarta znajdowała sie w Moli/tet, 
k tórą jen-rał Velasco zniszczył do szczętu.

VO
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Londyn dnia  28 stycznia .
(a Gazety W arszawkiey.)

W ysiany  z ląd niedawno do M adrytu  goniec 
Jackson, powiozł rzą  lowi francuzkienui notę Para  
C ann ing , wystawującą dokładny obraz polityki 
angielskiey wzglądem Hiszpanii. Gazeta Times 
pisze, i? Pan Jackson tak spiesznie wyjechał z L on
dynu, aby z notą Pńna C anning  stanął yv 'Pary
żu, przed zagajeniem posiedzeń izb. Jest rzeczą 
godną uwagi, iż w mowie Króla Julci francuzkie- 
go niewspomniano o stosunkach Francyi z innemi 
mocarstwami; na czem wieiu zasadza nadzieją u- 
trzymania prklhjn.

Mieszkańcy hrabstwa Sommęrsetskire uchwa
lili prośbą do izby niższey, aby pensyą roczną K lę 
ciu Sasko-Kohurgskiemu zmnieyszono z 5o,oóo dfe 
6000 funtów- szterljngów, to jest tyle, ile bierze 
prezydent Zjednoczonych Stanów pólnócney Am e
ryki.

Odebrano tu  wiadomość, iż miasto Caiagua, 
#tolica prowincyi Costa-liica, doznało dnia 12 ma. 
ia r. z. wielkiey klęski, przez trzęsienie ziemi. 
W szystkie się domy obaliły, jest rzeczą osobliw
szą ,  iż z 12,000 mieszkańców nikt życia nie u- 
tracił,

Zapewniają w L ondynie , i i  Xią£e W elling 
ton znowu ma vzyjechac do P aryża  z ważnemu 
zleceniami, tyczącemisię obecnych stosunków mię. 
dzy -F ranc ją  a Hiszpaniją.

Donoszą z Rio-Janeiro  pod d. 4 listopada,.iż 
jenerał Hrabia Hogendorp, po dlugiey chorobie, ń .  
m arł we wsi swojey, o milę ztamtąd leżącej.

Londyn  dnia  3 lutego.
(z teyze gazety .) .

Z  powodu prośby, podpisaney blisko przez 
Iooo właścicieli gruntowych, odprawi się d. i 4 b. 
m. zgromadzenie w  hrabstwie Cambridge, w celu 
naradzenia się, o sposobach polepszenia repreźenta- 
cyi narodu w  parlamencie. .

YVszystki'e rękodzielnie broni W Birm ingham  
mają wiele do roboty: gdyż ajenci hiszpańscy za. 
kupili tam znaczną ilość karabinów, pałaszów, pi
stoletów i t. d.

Londyn dnia  5 lutego. .
(z Korrespondenta hamburskikgo),

D. 3 i z. ni. poseł hiszpański naradzał słę z P, 
Canning.

Nadszedł czkś parlarrlentowych obiadow : ro 
bią się już do tego przygotowania u l ir .  Liverpool, 
u Fana Canning j U mówcy parlamentu.

P. Vansittart lepiey.się mięć zaczął.
X iążą Leopold był w ozora z odwiedzinam i U 

Xięcia York. _________
* 1 ... -V ' v "**■ ń.

W i a d o m o ś c i  r o z h a i t ®.
(z Gazety R y z . Zuschauer)

W  liście jednym z M onte-Video  zawiera się, 
có następuje: „ W oyna między lirezy lią  a Bue-
nos-Ayres zdaje się bydź nieuniknioną. Gdy mie
szkańcy wschodniego brzegu rzeki Śrebrney do 
Brezylii się wcielili, rząd JJuenos-Ayreski, k tó ry  
ten  pas kraju za część swoich posiadłości uważa, 
postanowił, za naypierwszą wydarzoną zręcznością^ 
własność tę  swoje, mocą oręża odzyskać.

W  liście z Tabriz pod 20 września czy tamy: 
„Doniosłem W P anu  w ostatnim m y m . liście, ze 
woysko perskie stoi na granicach tureckich. Kró- 
lewic, nr.stępca tronu, Abbas M irza, pociągnął prze
ciw  Tcobru.k-Kulldti-gdzie thręękiego wojska 62,000 
Jeży, Zaledwie straż jego przednia nieprzyja
cielowi widoczną bydź mogła, wnet on s natarczy
wością na persów uderzył,  ale też niezwłocznie 
do ucieczki został przymuszony, chociaż woysko 
Xiccia tylko So.ooo wynosiło. i 4 dział, mńóztwo 
wozow aoimunicyynych, dostało się w tęce zw y
cięzcy. T urcy  niezmiernie tchórzą, i nie są w sta
nie mierzyć się z perskim żołnierzem. Chociaż

U I - - - ■ IW .- I w M i a i  . L —

Pozwolono drukować. Z  polecenia JR
A ndrzey Buch

wkróto« prz*d tą rozprawą choroba cholera per*
sów napadła, Xiążę jednak ścigał nieprzyjaciela 
aż do L rzeru m , i zapewneby to miasto zrabowana 
hyl°> gdyby Się.owa chorobą nie wzmagała coraz, 
i w ięcej 2000 ludzi nic zabrała. W oysko przez 
to postradało odwagę,' i szybko się-do Bysied co- 
faęlo, gdzie się żołnierze porozbiegali, i prawie sa
mego jednego Xięcia zostawili. M irza  udał się 
do K/we, i Zaczęły się układy o .pokoy.

Kephalos ze swoimi niemcami i szwaycarami 
sczęśłiwie do H ydry  przybył, i bardzo dobrze od 
senatu był przyjęty. Przybylcy dla ćwiczenia się 
przeznaczeni są do niilicy 1 narodowey.

Podług gazet paCyzkich, między Anglią i Da
tują robią się teraz układy-.

A Sycylii wsiadło 0000 austryaków na okręt 
Reggio, i słychać, że cala wyspa ma bydź od 

nich oswobodzoną. 0  innych poruszeniach au-.try- 
ajków, do ustąpienia a krajów neapolitańskich, nio 
jeszcze nie słychać. Z  Piemontu  wyszło £000 lu
dzi i stanęli w pogranicznych dystryktach lora- 
bardzko-weneckich.

W  niewielkich dwóch wsiach kościelnych w 
In.iantacb, między 1 stycznia a ói gi-udnia r. z. 
wilcy tak  wiele bydła poszarpali, iż szkoda w y 
nosi na y,o54 r .  assyg.

W nocy z 24 stycznia w  K uikatz  w  Esto- 
Inflantach dało się uczuć trzęsienie ziemi, a w no
cy d. 26  ̂była wielka błyskawica.

W  Hiszpanii górnictwo poczyna zncwru za
kw itać ,  i obiecuje oWite dochody. W  M urcyi 
niedawnemi czasy założono iabrykę ałunu, którey 
wyroby przechodzą nawet sławny ałun Civitta- 
Vechia.

_ {z Kur. W arsz.) Gdy d. 21 stycznia^ jako w 
dzień, w którym w całcy Francyi obchodzą żało
bną pamiątkę po zgonie Króla L u d w i k a  XVI. na 
wszystkich okrętach stojących w porcie marsyliy- 
skim wywieszono bandery czarne, okręt hiszpań
ski, stojący w tymże porcie rńe wywiesił takiey 
bandery, chociaż mu to pokilkakroć zalecono. Lud 
zgromadził się nad brzegiem, z okrzykami ż ą d a j ą c ,  
aby: zhak żałoby został ukazany. Kapitan bńzp. n-
skiego okrętu dobył sztyletu oświadczając, że prze
bije pierwszego, kto się kuniem u zbliży, lecz w i
dząc, iż coraz więoey zgromadzało się ludu nako- 
niec dopełnił żądania.

W  Luce we Włoszech . majętny Hrabia 
chciał się rozwiesdź z młodą swoją żoną, którą in.ial 
w  podejrzeniu, iż często i tajemnie odwiedzała ja
kiegoś nieznanego mężczyznę. Hrabia nadto żądał, 
aby jego małżonka była przykładnie ukaraną, H r a 
bina nie mogła zaprzeczyć, iż, nie odwiedzała owe
go nieznanego, lecz jey życie było cnotliwe, i ko
chała swego męża z niewymowną czułością, Dowo
dy były przeciw niey: już miał wypaśdź” wyrok, 
zniesławiający tę dobroczynną i zacną dame, gdy 
nakoniec wykazało się, iż ów“ nieznany człowiek 
był ojciec Hrabiny, a z.nrodzenia ubogi wieśniak. 
Hrabina była wziętą w dzieciństwie przez pewną 
Xiężnę, która ją wychowała starannie, a nie wy
jawiając, iż jest wieśniaczką, mieniła ją bydź cór
ką szlachcica, zostawiła jey znaczny posag, i przed 
swą śmiercią wydala za Hrabiego, który pomimo 
wdzięków i rzadkich przymiotów swey małżonki, 
nie byłby się z nią ożenił,,wiedząc, iż była prostą 
wieśniaczką. Hrabina sprowadziła oyca, odwie
dzała go, ukrywając jego pobyt tak bliski, aby nie 
dać powodu mężowi do wyrzutów. Po wyjas'nie- 
niu tego zdarzenia, Hrabia tak został u ję ty ,cnotą  
swey małżonki, iż W izbie sądowey na "kolanach 
żądał przebaczenia, a poczciwego wieśniaka, oyca, 
sam wprowadził do swego pałacu.

. •
Kurs wileński na assygr.aly od dnia 5 lutego 

rubel srebrny 3 rub 77 kop., czerwony złoty no
w y r. 11 kop. łg , s tary r. 11 kop. 31, imperyał r. 36 
kop. 60.
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. W ojennego Litewskiego Gubernatora, 
rśki R zeczyw isty Radca Stanu i Kawaler,

w  Drukarni RedakcyL
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W ilno dnialO  Lutego 182  3
' Przedaz domow.

\  O d  W i le ń s k ie g o  G u b e rn ia ln eg o  R zą d u .  D la  
m e ja w ie m a  s ię  na n a zn a czo n e  t e r m in y  ż y c z ą c y c h  
k u p ić  m u r o w a n y  t r z y p ią t r u w y  d o m ,  w  m ie ś c ie  
W i l n i e  na Im barach  pod Nrera 47 p o łożon y ,  M i-  
ł o s z o r e y  M a jo r o w ę y  w o y sk  p o L k i c h , z k tó r e g o  
p ob iera  s ię  dochodu  r o c z n e g o  5oo rubli s r . , n a
z n a c z o n y  na p rzed az  dla u zy sk a n ia  s k a r b o w e y  
n a leż n o śc i  2y32 rubli sr .  z  p ó łp r o c e n ta m i w y n i -  
k l e y  za  u tr z y m y w a n ie  w  a d m m is tr a c y i  p rzez  t ę ż  
M iło s z o w ę  H u m s z y sk ie g o  s ta r o s tw a ,  p r ze zn a cz o n o  
n a n o w o  ter m in y ;  i s z y  10, 2gi i 4  k w ie t n ia  t e r a -  
ź a i e y s z e g o  rok u ,  a 5 c i  o s t a te c z n y  za t r z y  m iesią*  
c e  od dnia w y d r u k o w a n ia ,  k tó r e  u c z y n io n e  b ęd z ie  
p o ź m c y  w  S a n k tp e te r sb u r s k ic h  albo m o sk ie w sk ic h  
ga ze ta ch ;  a za te m  ż y c z ą c y  n a le ż e ć  do ta r g ó w  i 
k u p ić  p o m ie m o n y  d om , z e c h c ą  jaw ić  s ię  na n o w o  
n a z n a c z o n e  t e r m in y  do t e g o  R ząd u. U n ia  i 3 
lu t e g o  1825.

A s s e s o r  N ow ick i .
S e k r e ta r z  W ie r z b ic k i .

1. O d L i t e w s k o  G r o d z ień sk ieg o  G u b ern ia ln e-  
g o  R ząd u  o g ła sz a  s i ę ,  że  p o łożon e  w  t u t e y s z e y  
g u b e rm i,  w  p o w i e c i e  n o w o g r ó d z k im  w  m ia s t e c z 
k u  H o r o d y s z c z e  t r z y  d rew n ia n e  d om y i k ram a  
n a le ż ą c e  do t a m e c z n e g o  m ie sz k a ń c a  ż y d a  W o l f a  

A V ilb is z o w ic z a  , n a n o w o  p r z e z n a c z o n e  z. p u b licz 
n y c h  t a r g ó w  na p rzedaz  dla u zy sk a n ia  o k a za n ey  
n a  n im  w  r ó ż n y c h  d o s ta w k a c h  s k a r b o w e y  n a le 
żn o śc i ,  .do kup ien ia  k tó r y c h  d o m o w  i k ra m y  w z y 
w ają  s ię  ż y c z ą c y  do ta r g ó w  na p ie r w s z e  d n a  
t e r m in y  22 i 23 n a s tę p u ją c e g o  m ies ią ca  m arca  do  
n o w o g r ó d z k ie g o  m iń s k ie g o  ra tu sza ,  a t r z e c i  o s t a 
t e c z n y  do t e g o  R z ą d u  za t r z y  m ie s ią c e  od dnia  
w y d r u k o w a n i a , k t ó r e  u c z y n io n e  b ęd z ie  p cźn ie y  
w  S a n k tp e te r sb u r sk ic h  albo m o sk ie w sk ic h  g a ze ta ch .  
U nia  5o s t y c z n ia  1823 roku-

E x p e d y t o r  k o llesk i  S e k r e t a r z  K r u p o w ic z .

TV e z w a n i e.
1. Sąd Gł4wny Miński 2go Departamentu, 

powodem zakroczoney śmierci Adwokata Ignace
go Moczulskiego b. Dworzanina skarbu Lit., i skut
kiem nastaley na dniu 26 stycznia teraźnieysze- 
go roku rezolucyi, obwieszcza strony, które po- 
ruczały jemu swoje interessa, aby, jawiły się dla 
odebrania papierów, jakowe sadowi ziemskiemu 
mińskiemu zrejestrować zalecono.

Grzegorz Borodzicz Tytularny Sowictnik 
Sekretarz Sądu Głównego Departamentu 2go gu- 
bernii mińskiey.

Semkowicz Sowietnik Tytularny.

P o z e w .
a W edle Ukazu JEG O  IM PE R A T O R - 

S K IE Y  MOŚCI Sarnowładnącego całą Rossyą 
eto. etc. etc.

UU. X. Mateuszowi Stulgińskiemu Alt. 
Szweks. X. W incentemu Zawadzkiemu Alt. 
Judr. X. Doi. mikowi Wirszyle Piel). Teńen. 
Michałowi Szymkiewiczowi Chor., Józefowi 
Matusewiczowi Rot., K-anutemu W oytkiew i- 
czowi b. A-ss., Józefowi Milmonttowi, Antonie
m u K iborttowi, Tatianie z Meyszowow Buce- 
wiczowey b. Prezyd. A ktorce, a Iwąnownie 
Sokołowownie córce sukcessorce, Józefowi Bur- 
neykowi b. Sędz. Ross. a Rafałowi K ow nac
kiemu b. Sędz. Granicz. Szawel. wlewko na
bywcy, W incentem u Tymińskiemu wach. woysk 
p o i , Janowi Strzegoskiemu Komor. P tu  R.os., 
Leonowi, Adamowi, Kazimierzowi i Ignacemu 
braciom, Agnieszce i K atarzynie siostrom Sła- 
boszewiczom, Franciszkowi, Ludwikowi i W in 

centemu Gutowskim, Rozalii matce, Leonar
dowi i W iktorem u synom, Zofii in voto T o -  
maszowey Drnkteyniowey, K larze in voto Sia- 
wciłłowey, Julii i Antoninie córkom Siawciłłom, 
Mikołajowi Bncewiczovri b. Sędz. Teł. Oycu, 
K arolow i Kapit. woysk ro ss . , Józefowi por. 
woysk ros., Alexandrowi i Romanowi Sędz. 
braciom, Mikołajewiczom Bucewiczom synom, 
Leonardowi Kryspinowi dwu imiennemu i 
Edmundowi braciom Ludwikowiczom Bacewi
czom Komor. X!ęz. Z m udz ., A dam ow i, 
Marcinowi Braciom Jerzewiczom Bucewiczom, 
Jerzemu Regent., Tadeuszowi Chor. braciom 
Kazimierzewiczom Bucewiczom, Jakubowi 
Franciszkowi i Adamowi Adwokat. Rossień, 
braciom Stanisławowiczom Bucewiczom, nie
letnim Janowi i Eleonorze Andrzejewiczom Bu
cewiczom z dokładem opieki, W incentem u Sta- 
nisławowiczowi Bucewiczowi Chor. oraz T e 
ofili z Dworzeckich Bucewiczowey Chor., X r 
Antoniemu Willimowiczowi Pleb. Chweydan. 
starszemu, Paw łow i Giedwiłłowi Pisar. cel., 
Demazemu Jótkiewiczowi por. opiekunom Szpi
talu Chweydań. W  W . OO. K onw entu Telsz. 
Kretyngowskiego Cytowian. i Datnowskiego 
Xięży Bernardynów. Pozew przed Sąd Z iem 
ski P tu  Rosień. na kadencyą następną trzy  
Królską 1823 r. sądzić się mającą, z re ferenc ją  
do uczynionego 1822 r. grudnia 5 w  Sądzie 
Ziem. P tu  Rosień. oświadczenia z powódź. 
U r. Stanisława Stanisławowicza Bacewicza 
Chor. P tu  Kork. podany oto: zeszły do wiecz
ności ś. p. Ignacy Bneewicz b. Prezydent Ziem. 
P tu  Rossień. testamentową dyspozycyą w  roku 
1822 februaryi i 3 przez się uczynioną, dobra 
swe dziedziczne Stare Pejurze , Gwałdy , GIo- 
ryszki, połowę Judran i inne attyneneye do 
nich należące w Pcie Rossień. położone z obo
wiązkiem zaspokojenia wszystkich kredyto- 
row  realnych i przed testamentowemi obliga- 
mi obdarzonych Donatoryuszow Ur. X. Jerze
m u Bucewiczowi Altar. Sołan. jako Bratu  rodz. 
a tern samem naturalnemu sukcessorowi, w ie
cznością zapisał, któren dla słabości zdrowia 
defektami zwątlonego, prawem wieczysto zrze- 
cznym w  roku idącym i8 2 s a p ry la  19 d. D at 
Eor. przed Akiami Ziem. P tu  Rosień. przy
znanym, do zaskutecznienia warunków' testa
mentowych dziedzictwo ziem njch  ! majątków 
na żał. przeniósł, lecz kiedy i zał. rozpatrzyw 
szy się, widzi siebie bydź niezdolnym, aby s to
sownie woli zeszłego Prezydenta mógł przez 
się wszystkich realnych kredytorow  i Donata- 
ryuszow zaspokoić, i należne zadowolenie do 
pełnić, tem więcey, gdy r  rozwagi pozostałych 
interessow po zeszłym Prezydencie są stosun
ki mylnych pretensyow, prócz tego obżał. So
bolewscy mają rzecz w Sądzie Ziem. Rossień. 
z zeszłym Prezydentem rozrachunkową, i da l
sze bydź mogą różne w snbselliach procedera, 
takoż gdy obżał. Adam Bucewicz Adwokat 
Rossień (jak daje się słyszeć) za tytularnym 
prawem zastawnym, tylko do uplacowania gło
su na elekeyach obywatelskich sobie wydanym, 
zamierza rościć 'pretensyą o 10,000 rubli ass. 
jakby sobie należnych, z jakiey okoliczności



zał. był przymuszony oświadczenie i manifest 
zapisywać, obok tego, gdy donatarynsze przez 
obligi sobie powydawane,  stają się, acz częścio
we biorącemi, udział pewny z funduszu zesz
łego ś. p. Prezydenta Bacewicza dla jego ak
tualnych kredytorow odpowiedzi uległego, a 
ztąd stosunek ar. 18 z roz. 7 gdy kaźden Donata- 
ryusz w proporcyą wziątku swojego staje się 
bydź winnym do proporcyonalney deportacyi 
tegoż aktualnego zeszłego Prezydenta Bucewi- 
cza długu, dla jednoczasowego zatem wszyst
kich kredytorow rozpatrzenia,  i dla domierze
nia wszystkim rzetelnym i sprawiedliwym pre
tendentom satysfakcyi, przychodząc dell. do Są
du Ziemskiego następne zakłada prośby: p rze 
znaczenia Sądu 'Taxatorsko ExdyWizorskiego>, 
tak dla rozpatrzenia jednoczasowego wszyst
kich pretensyow, jako też na usatysfakcyono- 
wanie  wszystkich donataryuszów z funduszu 
pozostałego, po zeszłym Prezydencie Bucewi- 
czu, i koleyno ź ich wziątków na zaspokoje
nie realnych wibrzycićli, przepisania w tych 
objektach, temuż Sądowi zjazdowemu reguł 
właściwych, naznaczenia dla źał. dell. jako do
pełniającego satysfakcyą i aktora rzeczy na u-  
t rzymanie wygodnego życia, odpowiednich ali
mentów, tegoż pozostałego majątku oddania 
w Administracją żał. dell., i tego wszystkiego 
decydowania, co fczasii sprawy proszono będzie^ 
z wolną poprawą żałoby pozywa. Na pozew 
Ziemski Powiatu  Rossieńskiego.

Roku 1822 mca xbra W oźny  świadczę, 
iż z tego pozwu autentycznego kopii sztuk 27, 
zgodnie wypisanych w sprawie W JP .  Stanisła
wa Bucewiczk. Chor. pierwszą W W J .  XX. Ma
teuszowi Stulgińskiemu Altar. Szwekśz.,. W i n 
centemu Zawadzkiemu Altar. Jiidrar., Domi
nikowi Wirszyłłowi Piel). Tenen.  d. 19, takoż 
tegoż samego dnia ig,  Michałowi Szymkiewi
czowi Chor., Józefowi Motusewiczowi Rot. ,  
Kanutemu Wóytkiewiczowi b. Assesor., Józe
fowi Milmontowi, Antoniemh Kibortowi,  Tatia
nie z Meyszowow Bucewiczowey b. Prez.Aktor-  
ce a IwanoWnie Sokołowówownie córce sukcbs- 
sorce pierwszą kopią X. Stulgińskiemu Szweksz., 
drugą Zawadzkiemu w Judr. Wirszyłłowi w T e -  
neniach, Szymkiewiczowi Wilkianach , Matu- 
sewiczowi w Rolnicach,  Woytkiewiczowi W 
Woytkayciach  w T e l l , Milmontowi w Kazih- 
Jiszkach, Kibor towi w Patogcadziu. Bticewiczo- 
wey i Sokołowownie w jiulranach podawszy 
nazajutrz dnia 20 W W .  JPP.  Józefowi Bur-  
neykowi b. Sędz. Rossień. i Rafałowi Kownac
kiemu b. Sędz. Gran. Szawel. wlewko nabyw
cy w Janowdowie,  Wincentemu Tymińskiemu 
W ach .  woysk poi. w Tełszach,  Janowi Strze-  
gowskiemn Komor.  PtU Rossien.j Leonowi,  A- 
damowi , Kazimierzowi i Ignacemu braciom 
Agnieszce i Katarzynie siostrom Słaboszęwi- 
czom w Ju&iach, Franciszkowi Ludw ikow i ' i  
Wincentemu Gutowskim, Rozalii matce, L eo 
nardowi i W ik to r e m u  synom Zofii in voto To-  
maszowey Drukteyniowey , Klarze in voto 
Siawciłłowey, Jnlii i Antoninie córkom Siaw- 
ciłłom w Gwałdach,  Mikołajowi Bucewiczowi 
b. Sędz. Tel. oycu, Karolowi Kapit .  woysk ros., 
Józefowi Por., Alexandrowi i Romanowi Sędz. 
braciom Mikołajewiczom Bucewiczom synom 
wBucyszkach,  Leonardowi, Kryszpinowi dwu 
imiennemu 1 Edmundowi braciom Ludwiko- 
wieżom Bucewiczom Komor.  X.  Zmudz. w

Woytkiszkach kopie rozdawszy, w tymże sa
mym miesiącu dnia a 5 Adamowi, Marcinowi 
braciom Jerzewiczom Bucewiczom, w Wańkiach,  
Jerzemu Regent., Tadeuszowi Chor. braciom 
Kazimierzpwiczoiri Bucewiczom w Podywiciu,  
Jakóbowi Frań.  i Adamowi Adwokat. Rossień. 
braciom Stanisławowiczom Bucewiczom w Ber-  
Zach w Pcie Telsz., nieletnim Janowi i Eleono
rze Andrzejewiczo n Bucewiczom z dokładem 
opieki w Nuiiigol^ch, Wincentemu StanisławO- 
wiczowi Bucewicżowi Chor. oraz Teofili z Dwó- 
rzbckich Bucewiczowey Chor. pretensorce vV 
Starym Pojurzn Rossień. X. Antoniemu "V\illi- 

hiowiczOwi Pleb. Chweyd. star , Tawłowi Gied- 
wiłłowi Pisar. Celi., Damazemu Jótk iewiczowi 
Por; Opiekunom Szpitala Chweydar.  W  W. OO. 
Bernardynów konwentów Telsż. Kretyngow; 
Cytowian. i Datnowskiego tymże Bernardynom 
d. 28 podałem, oraz w dacie wyżey wypisaney 
W .  Wincentemu Tymińskiemu Wach.  woysic 
poi., jako posiadłóści ziemney riiemającemu do 
drzwi? Sądowych VV Telsżfch przybiwszy, d ru 
gą kopią J P 4 JanoVvi Tymińskiemu, jako pleni
potentowi w Szwętach podałem, oraz wszyst
kim Josobom, tak w pcie Tell. jako też i w 
Rossień. Powiecie mieszkającym, poudzielnie 
oczewistó w ręce każdemu podawszy, o spra
wie w Sądzie Zierh. Rossień. na kadencyą trzy- 
królską r. iSaS przypaść mającfey uwiadomiłem. 
Ignacy Janowicz W .  X. Z.

Roku i 8 i 3 mca stycznia 5 dnia, przed 
Aktami Zietnskiemi Powiatu Telszew. stawa-  
jąc Woźny tę relacyą podanego pozwu urzę-  
downie zeznał, przyjęto. Ignacy Dowkont Ziem
ski P tu  Telsz. Regent.

Roku  i 8a3 miesiąca lutego 5 dnia przed 
Aktami Ziemskiemi P tu  Rosień. stawając obec
nie W oźny  rellacyą podanego pozwu urźędow- 
nie zeznał przyjąłem. Mikoła j  Stankowicz 
tlośsieński Grodzki-w zastępstwie Ziemskiego 
Regent .

Roku  ł823  lutego 6 dnia, takowy pozew 
nioże Redakcya Kuryera  Li tew.  przyjąć do 
druku. Prezydent  Ziemski P tu  Rossień. Jaii 
Kalinowski.

O ś w i a d c z e n i e .
2i Ekcet-pt z protokułu potocznego Ziem

skiego P tu  Mozyrskiego w dacie poniżey wy-  
fażoney uczynionego oświadczenia pod pieczę
cią urzędową Ziemską tego P t u  jednoczasowie 
wydań.

Roku 1823 mca januaryi 25 dnia z po
wodu odwołania Sądów przed Aktami J e g o  
I m p e r A t o r s k i e y  Mości Ziem. P tu  Mozyrskiego 
stawając osobiście W .  Michał Zubelewicz K o 
mor. Lidzki imieniem W J P a n a  Kazimierza 
Nowosielskiego Sędż. Gran.  na W J P an a  Mi
chała Zafatego zażalenie w następney treści: 
nic nie może bydź tak nieznośnego na świecie 
między ludźmi w powszechności jak niewdzię
czność, tey cechę zamieścił obźał. Zafaty w o- 
świadczeniu swoim w r. 1822 augusta 2 dnia 
w Grędzie Wołkowyskim zapisanym tegoż r. 
septembra 22 dnia w Ziemstwie Wileńskim 
obiatowanym, w ostatku przez Gazetę K u ry e -  
ra Litew. opublikowanym, przeciw żałł. Dell. 
w celu dowodzenia, źe obżał. ma kwitować w  
jakieyś części z długu swojego za obligiem ze-  
szłey ś. p. Antoninie Nowosielskiey córce zał. 
wydanym, iroiaginacyynemi jakiemi sprawunku-



ini czynionemi dla źał. k tó rych  jak nigdy od 
obźał. n i epo t rzebował  źał. t a k i e ż  o n y c h i n i e -  
miał ,  prócz jednego imbryczka,  któ ry  obźał. 
.Zafaty dla źał. kupi ł ,  i za ten od źał. wziął r u 
bli srebr.  4 ,  jakim zaś był dotąd źał. względnie 
obźał.  Zafategó następnie powszechność zawia
damia  gdy obźał.  Zafaty przez ciąg s łużby swo- 
jdy znaydował  się w dobrach JW.Suli s t rowskiey  
t i s a r z o w e y  W .  X.  Lut. w pcie Mozyr.  W bliz- 
ki.la sąsiedztwie z źał. Dell. i bywając często 
tv domie źał. potrafił  kyskać dla się serce cór
ki źał. M ary i  Nowosielskiey,  a w roku i 8 15 
po  odby tym  obrządku zaślubienia dla t ey -  
źe  córki  swey źał. zaliczył go towym groszem 
r ub l i  srebr .  i , 5oo, któ rą  summę obźał. Zafaty 
Wziąwszy wraz  oną wydał  na majątek Novvo- 
sidłki \V pcie Mozyr.  leżący,  pod p raw o  a ren -  
d j w n e  dziewięcioletnie;  stało się losem prze-  
fcuncżenia że córka  źał. zeszła ZataLovva kończąc 
pięć miesięcy od zamąź póyścia, gdy poznała  
siubie zbliżającą się do śmierci wezwawszy zał. 
Del l .  i siostrę swą rodzoną Antoninę Nowosiel
ską,  oświadczyła  że obzał. Zalaty  rozi iych i 
Nieprzyzwoitych  sposobow używały aby mit 
Wnioskową swą sumrtię zapisała,  w os tatku o- 
świadczyla  żądanie swe przed źał. a b y t a ś u m -  
ttia jey posagowa została  własnością jey Sio
s t ry  Antoniny Nowosielskiey.  P o c z e m g d y Z a -  
f.itowa dni  życia Swojego dokonała , po odby
tych  ceremoniach p o g r z e b o w y c h , zał. Dell.  
p rzys tąp i ł  ż obżał. Zafatym do um ia rkowania  
Się £w obecności przyjaciół  0 z w ró t  posagowey 
Bummy, lecz gdy obżał.  Zafaty ukazywał  nie
zdolność swoją w  tym  czasie opłacenia summy 
Antonin ie  Nowosielskiey córce źał. haleząceyj  
źał. Dell.  wówczas dowodząc swey przyjazny 

obżał. Zafategó,  potraf ił  nakłonić córkę s\y.ą 
Ze t a  przes ta ła  na  obligu od obzał. Zafategó 
ha rub l i  Srebr. i , 5óo Wydanym, a więcey je-  
Scze zastanawiając  się żałi dell. nad niepomyśl
nym losem obźał. Zafategó wymógł  jescze na 
córce swey i to, źe t a  wyda ła  rew ers  od sie
bie obźał.  Zafatemii;  źe Za tym obligiem summy 
opła ty  czekać będzie do skończenia  się posse- 
Syi w  Nowosiółkach,  k tó ra  dotąd t r w a  beż 
przeszkodnie  i że 5o rublami ty lko pro
centa każdorocznego od Całkowitey summy 
konten tować  się będzie,  dó jakowego wydania  
obligu obźał. Zafaty przy  umiarkowaniu  się źa-  
dney p re tensy i  za s p raw unk i  ńiezakładał ,  a po 
nas tan iu  obligu obźał. Zafaty,  jak mógł ' bydź 
W stanie  czynić za  swoje pieniądze sp faw unk ij  
kiedy nie  miał czym procentów,  fchoC tak ma
łych opłacać,  bo zapłaciwszy one tylko z 4 lat  
dwie;  r esz ta  p rocen tów n i  obzał.  Zafatym, za 
lega dotąd,  do tknię ty źał. dell.  oświadczeniem 
obźał. Zafategó w pretensy i  za  niebyłe sp ra 
wunk i ,  k tó rych  źał. ani dla siebie, dni d l i  dzie
ci sw ych  nigdy nie miał  > niepotrzebówał ,  lecz 
gdyby one i były, to nierńogły bydź odpowie-  
dniemi odstąpionemu procentowi dla obżał. Za-  
fatego,  k tó ry  przez lat  dziewięć czyni rubli  
s r e b r  5 3 g, ukazując żatym przed  powszechno
ścią niewdzięczność obżał. Zafategó ten  m an i 
fest na/  niesłuszne jego oświadczenie w  akta 
zapisuje , w  pro tokule  podpis t ak o w y '  Michał  
Zubełewicz  Komor.  Lidzki.

Zgodno z protoku łem świadczę R egen t  
W a w r z y n i e c  Bohusz.

i 823 roku  miesiąca lutego 8 dnia przed 
Sądem Ziemskim P o w ia tu  Wileńskiego,  w  cza

sie kadencyi odchodzącey agitującym sięt s t a 
nąwszy obecnie Adwokat  subsel iow Wileńskich 
W J P a n  Jan Sakowicz excerp t  ninieyszego o- 
świadczenia,  dla wpisania  do Akt  podał, k tó ry  
że przyjęty i do ksiąg wpisany,  oraz do druku  
przez  l ledakcyą  K u r y e r a  Li tewskiego zamie
szczony bydź może zaświadczamy. Sędzia 
Ziem. P t u  W i leń .  Joachim Czyż. Wileńsk i  
Ziemski Sędzia Aloizy Jasieński.  Sędzia Z iem 
ski W ileń .  Jan Pisanka. R egen t  Zieńkowicz.

O  S ' w i a d  c z e h i  e.
Oświadczenie imieniem W \ V . J P P .  Ignacego 

S Teressy z Reutow Byczkowśkich Sęstwa G ra 
nicznych Ptu Wileńskiego, na W  W .  JPP. Tade
usza i Konstancyą Rewińskich małżonków Sędziów 
byłych granicznych Wileńskich w ręeczy nastę- 
pney: jeszcze w roku 1,786 Starostwo Jankuńskie 
przez ś. p. Nayjaśnieyszego Stanisława Augusta 
Króla poi. oddane zostało na lat 5o W .  Ignacemu 
Bobanowi, jak poświadcza autentyczny prZywiley 
1786 jańuaryi 3 datowany a 1796 xbra 28 w  Ziem- 
Śtwie Grodzieńskim za Rozkazem Rżądu obiato- 
V/afty, Starosta Bobah wydzierżawszy takowe Sta
rostwo Jankuńskie aż do roku i 8o5 , w tythże ro
ku februaryi 20 czynioną, a 5? w Grodzie W i 
leńskim przyznaną cessyą, nkstępne władanie lat 
swoich emfiteutycznych ustąpił zał., w roku 1806 
xbra 1 dnia dokumentem datowanym a tegoż roku 
i mca 2“± dhia w Grodzie Wileńskim przy znanym. 
Żalący się Byczkowski zrzekł S;ę takowego Star. 
Jankuń. w żupbłńości ha żonę swoją Teresę z Re- 
utow Bycżkowśką,  która w roku 1807 aprila 23 
sporządzonym dokumentem; a 28 W Grodzie W i-  
leńskim przyznanym, pozostałe lata wyżey wzmie- 
nionego Starostwa dzierżenie, to jest lat jeszcze 
17 ustąoiła obżał. Rewieńskiemu pod warunkami 
hastępnemi to jest: aby podatki wszelkie Mona^-

sze akuratnie opłacał, granic Starostwa całości 
„ dostrzegał, i poddanym żadnych krzywd nieczy- 
nił“ Obżał. Rewieński wspólnie z żohą swbją Kon
stancyą Rewieńską dzierżyć nieraz wspomnione 
starostwo i niepłacąc podatków należnych z tako
wego Starostwa, przez WszyśtkiĆ lata swojey pos- 
sesyi, bo jak poświadcza Ukaz z Izby Skarbowey 
Wileńskiey wydany w i 8 i i  rokti augusta 28 dnia, 
źe już obżał. Rewieńscy Wówczas rubli sr. 680 
kop. 3 i  winni byli podatków Zaległych; ńakoniec 
powiększywszy takowe, remafienta Opłat Monar
szych aż do 4ooo riibli Sr;, straciliście tę pbssesyą; 
która ha skarb Monarszy zabraną została, i pusz
czona na licytacyą; obźał. Rewieńską tę possessyą 
Starostwa JankiińskiegO hanówb ha imie swoje na 
lat  12,^w roku 1819 zalfcytowała,lecz kiedy obżał. 
Rewieńscy po czas dziśieyśzy, hieczymą żadnćgo 
Starania w zaspokojeniu takowóy należności Skar 
bowi Monarszemu, przeź ich zawinioney ; i gdy 
naostatek J W .  Minister Skarbu ukazem swoim 
1822 jtinii 3 chociaż użnał winnemi obźałRewień- 
Skich do opłaty Skarbowi zaległych remanentów, 
jako za ich possesye zadelatówańych; jednak t y m 
że ukażCm, jeśliby niestało Rewieńskioh funduszów, 
i Byczkowśkich pociągnąć do Odpowiedzi Skarbo
wi, przeto gdy ani wieloliczne prośby ii rady źał., 
obźał. Rewieńscy długii Monarszego nie uspakajacie, 
lecz ony jeszcze, przez doliczające się codzień pe
ny powiększacie, a swóy majątek Staracie się róż- 
nemi sposobami na zgubę żał. utaić i f rymarczyć, 
i jak juź słychać i jest pewną wiadomością, że ob- 
żałowani Rewieńscy bydło, zboże, siano , słomę i 
dalszy Swóy dobytek rozprzedaliście i rozprzedaje
cie, a dotąd żadnego grosza na remanent  podat- 
kovV przez siebie zawinionych, jeszcze niewniesli- 
ście do E:£akcyi powńatowey, ani też płacić nie m y
ślicie, w czem żał. delaf. szukając własnego bez
pieczeństwa, nim prawem czynić będą, w stosunek 
determinacyi praw urzędownie w aktach Ptu za
pisują to oświadczenie, i iżby ośoby mające u sie
bie fundusze wyrażonych W  W. Rówieńskich nie 
wydawały ohymże, lub wiedzące o funduszach źał. 
ostrzegły, w Dodatku Kuryera Lit.  opublikować de- 
terminujem i w dowod tego podpisujemy się.
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Ig n acy  Byczkow ski Sędzia O ra n .  W ileńsk i.  
Teresa Byczkowska Sędz G ran .  W ileńska ,  

roku  miesiąca stycznia 24 dnia, przed 
Sądem Ziem, P tu  Y\ ilen. s tanąw szy  obecnie JP. 
\V in cen ty  Nowicki A dw okat sub.el. W ileńsk .  
ninieysze oświadczenie dla w pis in ia  do proto- 
kułu  podał. Przyjęliśm y, M ichał Sawicki P rezy- 
dent Ziem. W ileń .  Sędzia Joachim Czvż. W i le ń 
ski Ziem. Sędzia Aloizy Jasieński. R egen t Jan  
Zieakow icz. &

Zaświadczam ze takow e oświadczenie ja k ó w  
A k ta  wpisane do druku  przez Bedakcya przyję te  
bydź może. Sędzia Ziem. W ileń .  Jan  Pisanko.'

L is t  gończy , 
a . W  n ocy  z p ią tk u  na so b o tę  z m a ją tk u  L i p -  

n is zek  J W .  P u s ło w sk ie g o  I I  R .S .  i K a w a le r a ,  
W p o w iec ie  oszm iańsk im  po łożonego , o m il  12 
od leg łego  od W i ln a ;  zb ieg ł  cz ło w iek  s łu żący ,  
p o d d an y  z tegoż m a ją tk u ,  sk rad łszy  k lacz  s z e r -  
ści sw ia l ło -g n iad e y ,  bez żad n ey  odm iany , r o ś 
l in y  m ie rn e y ,  w ca le  spasłą ,  już  n a  o z rz e b ie n iu  
«ię, i  u c z y n iw sz y  n iem a ło  in n y ch  szkód. O -  
p isan ie  zb iega jes t  n as tęp u jące :  T o m a s z  Z w i e r -  
k o ,  m ający  la t  20 , u ro d y  w ca le  s łu szn ey ,  w ło 
sy  ś w ia t io  b łąd, o cz u  b łęk i tn y ch ,  tw a r z y  o k r ą -  
g ła w e y  c z e rw o n e y ,  n ieo sp o w a ty ,  nosa  p ro p o r 
c jo n a ln e g o ,  w ą so w  i b ro d y  n iegolący , na p r a 
w e m  r ę k u  n iem ający  pa lca ,  na  le w e y  rnżey  
ło k c ia  m a  ra n ę ,  cz y ta ć  n ieu m ie ,  m ó w i po  p o l
s k u  dość do b rze ,  m a  na  sobie kożuch , p łaszcz  
sa m o d z ia ło w y  z k o łn ie rz e m ,  ina ło  u ż y w a n y ,  
m a y tk i  s k u rą  podb ite .  .T a k ie g o  to  zbiega jako 
n iem ająceg o  żadnych  ś w ia d e c tw ,  gdyby się n ik t  
n ie w a ż y ł  p rz y y m o w a ć  za s trzeg a m ,  a le  o w szem  
O p r z y t r z y m a n ie  i u w iad o m ien ie  do m a ją tk u  L ip -  
n iszek ,  lub  też  w  W i ln i e  do m ieszka jącego  w  
p a ła c u  J W .  P u s ło w sk ie g o  n a  W ie lk ie y  u l icy  
k ass ie ra ,  n a y m o c n ie y  u p ra szam ,  gdzie  op ró cz  
n a l e ż n e j  w d z ię c z n o ś c i , p r z y z w o i tą  o d b ie rze  
n a g ro d ę .

Są d  E x d y w i  żorski.
2. S ąd  T a xa to rsko -E xd yw izo rsk i za  rem issą  

Z iem sk ieg o  Upitskiego Sądu w  roku  1822 'jbra 
28 dn ia  n a s ta ią , dla rozdzielen ia  fu n d u s z u  W . 
A u g u styn a  Bukow skiego Staros. M iedn ickiego  m ię- 
d t y  jego  w ierzycieli, do m ają tku  Pom usza, w pcie 
XJpitckini położonego, w komplecie zebrany, inw en-  
ta cyą  spe łn ił, i  w szelkie w stępy w yrokiem , co 0- 
ś ta teczną  rozpraw ę uprzedzać może, u ła tw iw szy , o- 
czew istą  rozprawę, do dn ia  t m arca  1823 o d ło ży ł, 
zachow anie się stosowne do rem issy^ za s trzeg ł, a 
m ię d zy  ty m : ie  na niejaw iących się w takow ym  
Sądzie , am issya  ie  zostanie zapisaną, n in ieyszym  
ogłoszen iem  obwieszcza. D at 1 8 2 2  iibra 1 6  Po- 
m usze.

fVolno drukow ać F ranciszek  Ł opaciński S ę 
d z ia  Z ie m . Up t. E x d y w izo r . R eg e n t Grod. U  p it.  
i  E x d y w iz o r s k i  Ja n  Skow zgird .

S jM o ją e h  Bobrokow szczyzna w P a ra fii  M ey-  
gzagolsk\ey o tr z y  m ile od t f i l n a  po ło żo n y , do W .  
tV ysog ierdow ey  n a leżny , je s t do w ypuszczen ia  w  
dzierżaw ę, życ zą cy  powziąść b liższą  wiadomość, 
zn a y d z ie  j ą  u M argrabiego w kam ienicy teyże  łV . 
i fy so g ierd o w ey , na u licy Saw icz pod N . 97 na

przec iw  szp ita lu  P P . M iłosiernych .

A rendow na dzierżaw a.
2. Kom missya Sądowa E d u ka cyyn a  dla G u- 

bernii W ołyńsk iey , Podolskiey i K ijowskiey  |w K rze
mieńcu ustanowiona, uw iadam ia P P . Obywateli, iż  

/  na trzy le tn ią  arendowną possetsyą  dóbr edukacyy-

n ych  połow y wsiow Polemca, C hryp tka  i  W óLii 
C hrypskiey, w  Gubernii W o łyń sk iey  powiecie W io -  
tliim irskim  m ę opodal od rzek i su la w n ty  B u g u  i 
w bliskości miasta W ło d a w y lezących, n a  dn u  22 
kw ietnia r. b. 1825 zaczynać s ę rnajacą, odbywać 
się będzie w dniach  2, 3 i 4 k w i e t n i a  roku tera- 
znieyezego  1820 w m ieyscu zasiadania Kom m issyi 
puhl c m a  licytacya, bądź w cgóls l sb a d d tii ln ie  
Polemca a osobno C h’-ypska z td ć lsą  C h^ypską. 
Dobra pom ienions p rzyn o siły  dotąd funduszow i edu- 
ka eryn em u  arendow ner in tra ty  przeszło  rubli srebr
nych  i 65o na rok. Ahe bę lzie  zapisanym  na li
cytan ta , kto nie zło ży  sum m y rubf. srebrnych p ię 
ciuset, lub dostateczney na n ią  poręki, w  zakład , 
żs  się od postąpioney p rzez  siebie p r z y  licy tacy i 
sum m y, nie cofnie, i kto nie okaże pewnego w ła 
snego funduszu , lub ew ikcyi na rubli srebrnych tr z y  
tysiące, w odpowiedzialność za dopełnienie k u ,tr a k - 
tu: i  pretensye gruntowe. O H ższych w arunkach  
równie jak^ o stanie dóbr, ka żd y  bed tie m ógł z a - 
siągnąć wiadomość w K anctll iry i K om m issyi n i - 
n ieystey . D nia  Oi stycznia  iSo3 r. K rzem ieniec. 
Kom m issarz Sądow y E d u k a c y m y  Jó ze f D rzew icki.

P isurz F ranciszek Skarbek R u d zk i.

C e n a  p r o d u k t ó w  n a  r y n k a c h Dni T argow e '
W ile ń sk ic h . L  u t V i

P i ą t e  k
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_ ^  ^  1 • * __

ł u e p u i u z u u e  l i c z o y  z n a c z ą , sre - assy- j
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D O D A T E K  D R U G I D O  G A Z E T Y  K U R Y E R A  L IT E W S K IE G O  N , *1,

W ilno dnia  16 Trutego lloku  i8a3 v. s.

O g ł o s z e n i e .
0 . K o m m i s s y a  Sądow a  Nay  w yż szym  I m i e n 

n y m  J ego  I m p e r a t o r , k iev  JMości U k a ze m  do 
, ,et  > d łu g ó w  JVV. K o n s t a n c j i  z Xią?.ąt L u -  
bom ir sk ich  H r a b i n y  R z e w u s k ie y ,  od rę bn ie  u -  
• t a n o w io n a ,  na  mocy P u n k t u  a i g o  tegoż I m i e n 
nego  Ukazu  ori dn ia  18 juiii 1 8 2 1 r o k u  w y 
pad łego n in i ey szy m  w  Uossyysk ich  i Po lsk ich  
G a z e t a c h  ogłasza,  l t n o  że K o m m i s s y a  r z ecz o -  

, na o d k ry ta  zns la ła  dn ia  19 xbr i s  1821 roku ,  
w  S t a r y m  K o n s t a n t y n o w i e ,  i o t a k o w y m  od- 
k i y c m  r ó w n i e  jak o t e rm in ac h  j aw ien ia  się w  
l u t y  « ierzycie ł i  H r a b i n y  R z e w u s k i e y , d ła  
p r z e d s t a w i e n i a  p r a w  ich ,  u cz y n io n ą  w ty m ż e  

czasie p u b l ik acy ą  w Uossyyskich,  P o l 
skich  i za g ran i cz n y c h  G a z e t a c h .  O sobn o zaś 
w e z w a n o  wierzyc ie l i  p r z e z  Guber.skie Rządy,, 
2do w y b r a n y m  p rzez  wie rzyc ie l i  a d m i n i s t r a t o 
r o m  p rz e p i sa ła  K o m m is sy a  p o t r z e b n e  do ich  
s p r a w o w a n i a  się p r a w id ła .  3 tio u czyn i ł a  roz
p o rz ąd z e n ie  o zdjęc iu  r a c h u n k ó w ,  7. p o p rz e d -  
n ic zych  rz ądców .  4 to w e z w a ł a  H r a b i n ę  R z e 
w u sk ą ,  k t ó r a  obecność s w ą  zapisała.  5 to  t r a -  
d y c y e  z dó b r  n iektóry  cli zdjęła i dobra  t a k o w e  
p j d  ad m in i s l r acy ą  oddała,  (ito p o s tan o w i ła  ś ro d 
ki względnie  a k k u r a t n e y  opła ty  k az ie n u y ch  p o 
da tków .  7100 z p o w o d u  że posiadacze d ó b r  za 
zakład nenii  Lranzakcyami ,  Uchylali  się od p r z y 
jęc ia  nad z o ro w ey  nad t em iź  d o b ra m i  a d m in i -  
s t i a cy i ,  czyn i ła  w  tey  m i e r z e  z ró ż n em i  ju
ry  sdykeyami ,  i u rz ęd am i  znies ienia  się, k tó re  w  
końcu o r o z w ią z a n ie  R zą dz ącego  S e n a t u  o p a r 
te  zos t a ły .  8vo odebrała  k om j io r ta cyą  d o k u 
m e n t ó w  w  p i e r w s z y m  s topn iu  od H r a b i n y  R z e -
Hr- ^  Pno P05tanowiJ“ o r dynac ją  zamyka
ją ą w s°bie przepisy,  o przychodzeniu s tron 
do Kommissyi ,  o zasiadaniu teyże,  o za trudnie 
niach Kancel lary i  i jey u t rzym aniu ,  o fundu
szach na u trzyman ie  członków wyjąwszy P r e 
zesa Kommissyi  W o ł .  Guberskiego Marszalka 
Ledóchowskiego,  który od przyjęcia wszelkiey 
nadgrody. wym ówi ł  się. Nakoniec zaprowadz i 
ła potrzebne p ro thokuły  i xięgi. lomo z przy
czyny iż n iek tó rzy  adminis l ra to rowie  od v\ło
żonego na siebie obowiązku Uchylili się, dla 
wy boi 11 nowych  zjazd wierzyciel i  przeznaczy
ła,  I l n j °  obrany został P r oku ra to r  massy i d o  
przysięgi  przyprowadzony,  i s d o  ukończyła  
K o m u m s y a  wspór  o rozciągnienie adminis t ra
c j i  nad kluczem K o w e l ,k u n  i znaczną cześć 
długu bankowego dobra t e  obciążającego, w y 
płaciła.  i 3 tio czyniła z różnemi juryzdykeyami 
zniesienia się o dostawienie  dokum en tów  i 
dzieł,  tyczących się majątku H rab iny  R z e w u -  
skiey,  tudzież o ponagleuie do takiegoż dosta
wienia  poprzedniczych jey plen ipotentów i in 
nych osob. i 4to naznaczyła  t e rm in  w dniu 1

bierania ,  dwóch Członkótv Kommissyi  oddzie
liła. l b to  dla pozostałych C/ łonków,  k tó rym  
poruczono rewizyą  dóbr  i spisanie i n w e n ta rzy  
należne ^prawidła zakreśliła, l ę m o  poczem 
Kommissya  od i82ch  kredy torów w różnych cza
sach jawiących się komportacyą  dokum entów 
przysięgłą.  A od ośmiu objawienia  ich p re -  
tensyy przyjętych.  i8 ro  dwóch Cz łonków 
Kommissyi większą część klucza S t a r o - K o n 
s tan tynów zrewidowali ,  opisali, i inwen ta rze  p o 
stanowili.  1900 z powodu niedopuszczenia przes  
niektórych posiadaczów dóbr  w Kluczu  Sta.ro- 
Kons tau tynowskim do wyżey  w z m ia n k o w a n e ,  
rewizy i  i opisanie, Kommissya czyniła po trze
bne z różnemi ich ju ryzdykeyami zniesienia się, 
które  teraz na odpowiedzialności  W oł .  G u b e r -  
skiego Rządu  opart e  zostały, somo po dosta
tecznym przeświadczeniu się, ze Hrabina  R z e 
wuska, dla mnogości za trudnień ze s trony mas
sy i obszerności  a rchyw um ,  niebyła w s tanie  
uspieszyć komporlacy i  dokum entów do dnia 
i łtyra, tenże termin do dnia 20 lutego i 8 ? 3  
r. Kommissya  przedłużyła . 21 ino wszystkie  
proźby Hrab iego ;Wacława  Rzewuskiego zdecy
dowała, i względnie  dwócli Członków, których  
m u  Nayjaśnieyszy Monarcha w Kommissyi  zasa
dzić dozwolił ,  należne uczyniła  postanowienie
oraz JOXciu Ministrowi Sprawiedliwości o tym
doniosła. 22do zakreśli ła pot rzebne prawidła  
delegowanym Członkom dla rewizy i  dójyr K l u -  
czów Sawrańskiego,  Nagurzańskiego, i K o w e l -  
skiego, z których pierwszy w Gubernii  Podol-  
skiey powiatach Babskim i Ołhopol  skim. D r u 
gi vv Gubern i i  teyże powiecie  Kamienieckim,  
t rzeci  w  Guberni i  Wołyńskiey  powiecie  K o -  
welskim są położone. a 3tio czyniła zniesienia 
się z Sądem szlacheckim Lw owskim  Pa ń s tw a  
Gallicyyskiego,  w  interessach tyczących się m a
jątku Hrabiny  Rzewusk iey .  24 t o ‘ przez dele
gowanych dwóch Członków Kommissyi ,  na za
skarżenia  przez wierzyciel i  admin is t rac j i  S a w -  
rausiciey uczyni ła  dosledzenie, oraz niektóre  do 
tegoż Klucza postanowienia ,  do skutku  p r z y 
wiodła.  2 5to w Kluczach Staro  K o n s t a n ty 
nowskim i Nagurzańskim podobnież rozporzą 
dzenia   ̂ ekonomiczne , przez drugich dwóch 
Członków załatwiła .  lWsoniec , 2610 chociaż 
dla niedopełnioney jeszcze komportacyi  doku
m en tów  z strony massy nie mogła Kommissya  
zająć się rozpa trzeniem kredylorskich preteri -  
syi i osądzeniem spraw ich dlugowych,  kiedy 
jednak pomimo to wchodzi ły  do Kommissyi  
różne uboczne i cząstkowe prożby.  Opróc*  
tego admirłist ratorowie wstępowali  z r appor ta -  
mi i objaśnieniami,  tudzież w wydziale ekono
micznym podawane były mnogie prożby i żą 
dania. Dla czego Kommissya  decydując wszy—

belli jey d ł u g ó w  1 ' [\a h^t' I l£ e 'vusk? t a ‘ s tkie  le okoliczności, zmuszona była zaprowadzić
kom n o r  lar  ' °i  ' ‘ M)e nieni» Prz ys>ęgłey osobne dwa  protokuły,  p rawny  i ekonomiczny
J,3 i e m T l  XUmentÓ?  21 ł)0Pr / e dzającein prze to w pierwszym z nid i  i S s f w d r u g r m  q8 re^ 
ta kr w  * L * L° °  }e-V a rchyw um.  i 5to ażeby zolucyi wykreśliła.  Działo się na sessyi s ą d o w e r

t  , Z v  S 0 r ' aT  " ' '  f  ,1. 24 S I ,CI. , 8,3  na , « , , j  S a d o w e , w  S ta rym  
s ry  wierzyciel i  1 objawienia o ich d łu-  Kons tantynowie.  Rezolucyą Względem u o w v i

' prei  "SyaC VT.W ,,aznac/or,ym Pr*e« **ego obwieszczeni* p o d p iL li. Preze. Kom-
pełnione^orzeta do7 ł* teI. m,n‘e były mi,sH Wincenty Ledochowski. Członek Kom-pelmone, przeto do ciągłego bez przerwy od- miss,i Dyomzy Opacki Czionei Kołami..,*



L u d w i k  D ub ieck i .  C z ło n ek  Kom m issy i  W i n 
c e n t y  Jez ier sk i .  O  /.godności z żu r n a ł e tn  świad-  
t / ę  S e k r e t a r z  F e l i x  Z a w a d z k i .  E x p e d y t o r  
N iepo koyczyck i .

5 Kamionka w Powiecie IPi lcńikim o mi l  7  
od IVilna we wsz-lkiey dobroci jest do sprzedania,  
l l  by t r b e  życzy l  n a b ić  dla p i n f r r n o w a m a  sij
0 wartości cricy uda się do adwokata Ptu l l  ileti- 
iki f  go A-d mi*go, Potry kowskiego, rn.eszkającego w 
daniu W I V .  Krukowskich Regentów.

Ignacy  Wańkowicz. Alursza ł tk  Ptu Oj im.

P rzedn i  w a ty .
3 . Zn ay d n je  się do przedr.nia Waza s r e 

b r n a  7. p o s tu m en tem ,  n o w ą ,  Wyzłacana,  W nay-  
p i ęk n iey sz y m  guście / r o b io n a ,  ważąca  g r z y 
w i e n  dwadzieśc i a  dzi ew ię ć  z góry ,  ta koż  ka-  
b r y o l e t  n o w y  Warszawski,  k tó ry  stoi w  do m ie  
J w .  G r a f a  W a l i ck ie g o ,  gdzie i o c e n i e  m o żn a  
d o w ied z ie ć  s i ę ,  k loby  życzył  h a b y d ź  wa żę ,  
m o ż e  się widzieć  w K a r d y  nali i  u  W .  K o m o r 
n ik a  W t ś c n b t r g a .

3 Sąd E r d y w i t o n k i  Remis są Sądu Z iam .  
Ptu  Wilkom,  w r 1 Sta 1 ifica marca  2 2  dnia >a-
s ta ła , na usaty t fakeyonowaniekredytorow i prt ten-  
sora'w d i  fundu s tu  po zeszłych ‘Fryderyku  1 Karo-
1 nie z R  ppow ł h r t y k o w  Chdrąiych pozostałego 
zmierzając)  eh s tmunki ,  oraz na rot  poznanie dol 
n y c h  kwestyow tyczących się t f g o i j u n d u t i u  p r z e 
znaczon y  ,  a na cessyach poobiednich w mieście 
powiat  iwym IVi tkomitrzu  odbywać się m a jący , z a - 
wtadam a wszystkie inter essowane struny,  i i  cale ta
kowe dzieło w o tatnich dniach idącego m ien ąc a  
f b-if ir. w oczswistą weźmie nafnowę , i >ak p r z y 
chodzącym z pretensyami  darni, r zy  prawną  sedy- 
i fokcyą t i k  przeciwnie na niestawojących ilosownie 
d ) poleceń rem m nsy  wieczną ammissyą w rzeczy  
tepisze.  Dot  r. iti23  mca februar .  6  dnia.

I . sop ' ld  W'oystwillo Sędzia Crcdz.  Wi lkom.
Tokowa a w im c r a  mois być przyję ta  d o d r u 

ku. Sędzia W oyszw iłło .

W e zw a n ie  sukccssorów.
5. OH L i t e w s k o  G ro d z ień .  G a b e r .  Rzącha 

w z y w a j ą  się bliżey k r e w n i  a lbo su kcesso row ie  
n ton ionpgo  vv 181O ro k u  iv rzece  B u g u  A n t o 
n iego W i e r n i k o w s k ie g o  do b rz es k ieg o  m iesk ie -  
go sądu dla od eb ran ia  zna lez ion ych p rz y  nitrt 
rz ecz y  i p ieni ęd zy .  D n i a  5 o s tycznia  i 8 i 3 r .

S e k r e t a r z  K a z i m i e r z  Siedlecki .

3 Od Litewsko Gro'dzicti kiego Gubsrnialnrgo  
IL ą d u  ogłasza się, i s  dla nifjawienia się Łączą
cych na t i r g i  d ,  k u p + u a  npisaner 1 ocenianey 
et c i i  ma jął < u Iw a n o w ic e , Obywatela S r a n a  s ika  
P Ju b iń  kn g o ,  w y d z n h n f y  po exd yw izy i  B u l k i e -  
m u byłemu powiatowemu Kaznaczeju, za należne  
jem u  62 n d d i srebrem, lelącey w Gubernu Cro- 
d tieńskiey 6ł  n im3kirgo powiatu, na uzyskanie po- 
kazaney u tego Kajntńikiego decessu skarbowe)- s u m 
m y  teraz no no w o naznaczone targi Ję) i - tow bło-  
rnmskiey ezlacheckiey opitce , a  na ostateczny  28 
następującego lutego do tego R ządu . D nia  ab 
Stycznia i 'ó t f  reku. Escp edytor Krupcwicz.

1 L  o t e r  y  a.
W y p u s z c z a  się n a  1< leryą wy ro bi one  z. w ie l 

k a  sz tu k a  ze sio mow ev kości piszcz icuała d A da in
4 L a n d s / a b  V nas tępujące :  . , .

i W id o k  Św ią tyn i  p r z r /a z iu  z kaskadą b i- 
sko Chał  es w ogrodzie C esa rsk im  w 1’a w ł u w s k u  
p od  Petersburgiem.  .

a W id o k  ko lum ny  i św ią tyn i  w ogrodzie ima-
jta G a t c / v n a .

3 W i d o k  ska ły  i opactwa Yorkshire. v
4. Zamek Rónnebui g  i fabryka cukru w  In

flantach.

Bile tów w szystkich jest 600 , cena każdego 
rubtl srebrny,  wyg ra nych  jest 4.

W  przypadku gdyby niebyty  w yprz ed an e 
wszystkie bib ty,  do woli zostawiono będzie g r a 
jącym,  albo pozwolić na ciągnienie Etery  i z u  ło
żeniem tyle wygranych  J e  pozwalać będzie liczba 
wy przed anyc h ”bi ie lóW, albo odebrać pieniądze za 
wyprzedane bilety. Lands /a f ty  te, za k tó ry ch  po
dobną roliolę ar tys ta  odebrał w Petersburgu po 
chwalne listy I ć h  Iirtperatorskich Mo ci, og ą<la<5 
m ożn i  codzieii w Pawilonie na bulwarach,  gdzie 
się przednią bilety, gdzie ninicysza lo lcrya c ią 
gnioną będzie.

Z na lez ione  pistolety.
o. Rókii i 8 j 3 mca feb r .  10 dnia, sh iżący  m óy  

ja d ą c  po drodze pocztowcy z l l  ilnu do Kowna i d ą 
cej-, zn a la z ł  parę p is t  detów roboty sztokh i lm skiey , 
kto takdwc zgubił  niech zgłosi s-ę do mnie, m ie s z 
kającego w powiecie I I itcńskitn, za Pohulanką , we 
dworku tnoim R erez in ą  zw a n ym . Otto Anderson  
Tytuł.  Sowiet.

2. N iże y  piszący się d e k r e t e m  Sądu Z i e i m -  
skiego N o w o g r ó d z k ie g o  w i*. 1 8 2 0  ja i iuaryi  7 
dnia  akc es soryynie  f e ro w a n y m ,  w yzn aczo n y  nad  
f u n d u s z e m  Gaffow icżów  pod s a t y s f a k c j ą  w i e 
rzycie l i  oddanym  ad m i n i s t r a t o r  rn a h o n o r ,  s t o 
sowni e  do b rz m ie n ia  tegoż d e k r e t u  z a w i a d o 
mić.  iż d w o r e k  J P P .  T o m a s z a  już  n i eżyjącego 
m ęża  i K a t a r z y n y  zony G a f fo w icż ó w  S k r e l a -  
r z ó w  w mieście N o w o g r ó d k u  na u licy  ż y d o w -  
skiey s y t u o w a n y ,  p rz eznaczony  zos ta ł  za c i ą ż ą 
ce o n e r a  pod l icy tacyą ,  k tó ra  w- t r z e ch  t e r m i 
n ac h  to jest:  1 s / ego ,  i 5śtego, i 23 c ieg o d n i  m a r 
ca ro k u  idąc egu w mieście N o w o g r ó d k u  p r z e d  
Sąd em  Ziem-kiri i  N o w o g r ó d z k im  o dbyw ać  się 
b ęd z ie ,  a n as tęp n ie  po dok on an iu  l icytacyi  na  
kad en cy i  j&niowey tegoż i 8s 3 r o k u  p rz ed  t y m 
że S ą d e n j  o s ta teczn a  r o z p r a w a  między w i e r z y -  
c ić lami  i d eb i to ra m i  nastąpi* Oc/.ein iżby t a k  
w ie r zy c i e l e  i p r e t e n s o r o w i e  <lo fu n d u szu  G a f -  
fo w ic zó w  doporii inek ście lący,  jako leż  ż y c z ą 
cy nubydź d w o re k  G  iffowic/ .owski ,  mi-^ły w i a 
domość ri inieyszą do G  ize t  K u r y e r a  L i t e w s k i e 
go pćdaję  aw iz acy ą .  D a t  Vv N o w o g r ó d k u  i 8 tj3 
r o k u  mies iąca  jam iaryi  3o dnia .  S te l an  P a 
w ło w icz  Keg.  G r a n .  NovvogV.

1 8 2 a  miesiąca  j an u a ry i  3o dnia .  Takow-ą 
a w iz a c y ą  w o lno  w  G azec ie  K u r y e r k  L i t e w 
skiego umieścić.  N ik o d em  K ie r s n o w ś k i  I l i sarz 
Ż iem .  P t u  N o w o g r ó d / .

5 Od Kommissyi Wileńskiego pro&ianUk'*go 
Depo oglaiza się: ozal.br nie cl ciał kto x i  h ya a -  
tell, kupców , m tszczan  i wstnikiego Panu ludzi  
p :djąć s:ę różnego przewożenia r t i c z y , na st< wiorsto- 
wą odlegl ść, do każdego mieysca, d d ą ć b y  t j l t o  
z Kbrnmitsyi wycldc putrzebit było d l i  woysk.ru  o 
t - i  z wyrażeniem rnieysc. Lt by dokąd w szczegół - 
noici n'dsiebie przy ją ł .   ̂ Z y c tą c y  podjąć takiego  
przewozu, zechcą p r z i  bywać do Kommtssyi z pe-  
wnemi 1 3 istatccinemi dl i Skarbu ta ł  'gami, na  
terminu, w niey do tego przeznaczone d l i  targów  
w dniach  19tym,  20 i 21 szyrn, i dla przetargu w 
dntu oogim marca roku teraźniejszego.

2. S ą l  Podkomorsko - E rd yw izo r sk i  w  m a ję 
tności, Linkowcu w p  rwiecie U  pit  , rozbiorem spra
wy, 'm-ędz v IV tV .  Hebanami dzia łow y  , a z kre - 
dytorm ni S tanis ław a Boba- a Sędz- hoąkursou-y, tru 
dn iący  się, zaw iadam ia  interessowane s tro n y , że  
dii i u 17 idącego miesiąca i roku dekret o c z e w i ty  
os 'a teczny prutn-Agownć będzie. D at w L inkowcu  
18z5 lutego 10 dnia. R eg e n t  Podkomorsko E x d y -  
wizoi skie-go Sądu Jan  Jasieński.

W olno  drukować, Podkom orzy Kowieńskiego  
Powiatu. L u d w ik  Z a w is z u .


